
Opłata poeztowa uifilzczona ryczałtem . 

Zwycięży - pokój 
Wszyscy sZJCze1r:zy pr.:z;yjaciele po1kom 

jiu na ca:Ym św,iec·iie z ucz.udem wi·el~ 
~iego uz.na.n•ia z,nów 'W1i>tają kro,k rządu 
Związ1ku Radzieckiego, kló-ry raiz je.sz· 
cze dobi1tnie z.amalJlifestowa: swą zda 
cydowainą i nieza:chwianą poli1y·kę o: 
broilly ludz.kośc·i p1rz.ed groźbą nowe) 
W·Oj:ny. 
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Odp·owiedZ'i J. StaM1na na py1tan:a eu
ropejskiego generalnego dyre·ldo>ra 
amery·kańskiej agencji „lntcrnai1i·o•nal 
News Service", oświ.adczenie ~IHniste1r
stwa Spraiw Zagrain•kz·riych ZSRR w 
sprawie Paktu Pó'.1nocno -· Atl-antyck•ie
go i wreszcie zaipl'>o·szenie p·rez. Tru· 
ma.na do odbycia os·o·bi·stego spotka
nia z Gene-ralissimusem Stalinem sta
nowiit nowy olbriymi wkład w dz.ieło 
poko;u, wkład, którego znaczen·ia nie Stalin zaprasza Trum n . podobna w żaden sposób przecenić. 

Agresywna po!Hyką . blo1ku anglo -
amerykańskiego doprowadziła do Ia 
o·strzen.ia s:vtua.c}i międzynarodowej. 
Milio•ny prostych ludzi żyją w obawie 
o lo·sy po.ko.ju, Któż pon.o.si za to wi1nę? 
Każdy o·ble·ktywny cz.łowle1k odpow1ie 
bez ~astaino•.vie·n·i-a: t~dko ko ··a rządzą· 
ce USA i Anglii. 

Ewentualne spotkanie na terenie Polski 
Agenc~ia TASS podaila nas1ępujący ko 1 W.i Trumanowi za za1proszenie eto Wa- mnośdą powita'. by przy·jazd Prezydenta· 

mu1~i1kal: I szying·tonu. Przyjazd do Wa•szy.n-gtonu Trumana do ZSRR. Konferencja mogl'.ahy 
„Dnia 1 lutego d~rektor naczeilny eu- jest oddawna moim , pragnieniem, o się odbyć w Moskwie. lening.radzie, Ka

ropejslde.go oddl:1ia.~u agencji a.me,ry.kań czym w swoim czasie wspomim1łem Pre linii.ngradzie, Ode:ssie lub w Jałcie - we 
skiej „lnte.rnational News Service" - zydentowi Roose11eltow1i w Jaicie i Pre- dług wyboru Prezydenta,„ gdyby Mu to 
Kingsbury SmUh p.rz.esłał z Paryża na re zydemowi Trumanowi w P-oczdamie. oczywiście dogadzało. W wypadku je
c:e Stailina depenę następującej treści: Niestety, w cMvrn obe<:nej nie mogę dnak, gdyby propozycja la budziła za

I istotn,ie. Czy ktoikolwiek. st·:>jący 
na gruncie taktów, może po•wiecizieć, 
że w ZSRR istnieją klasy lub grup~' s90 
1eczne, za!intere·sowane w ro:z.pętyw<J
niu nowej wojny? Czy ca~emu światu 
nie jest wiadome, że na·ród radziecki 
jest ca '1kowicie zaabsorbowa1ny po~o
jow~, pfacą twórcz;;1, pragnie przeisto,
c:tyć swój kraj w kraij obti·toś<:i i ibu-

DO 
Genernli>S·simusa JOZEFA ST ALINA 

MOSKWA - KREML. 
Ekscelelflcjo, oficj.alny przedstawfoiel 

Bia·:ego Domu Char-res Ro·s·s, OŚ>wiadrczył 
dzi1sia1j, że Prezyc;lent Tmman by':-Uy rad 
1 moż!J.wości odbycia z Panem koinfe·ren 
oji w Waszyngiton1ie. Czy Wasza Eiksce
leneja byłby gotów uda.ć s•ię w tym celu 
do Waszyng1onu? leśH nie, to gdzie byr 
by Pan gotów spo1tkae się i pirezyde.n· 
1'9'm? 

Z głębo1ldm poważaniem 
KINGSBURY SM!TH". 

Gene.rafiissfimus Stałitn pnesł·ał K.11n9s
b~ry Smtthowi nastiW'!Jącą· odFN»Wiedź: 

I 

Do Pana 
KINGSBURY SMITHA 

Pv·rektora Naczęlnę-gg ~uro·pejsl{iegQ. 
• Odt!:r~lu Agencji „lnłe1rna-tional Ne.ws 

Service" - , Paorż. 

Depeszę ·p,an'a z. · dnia 1 lutego otrzy
małem. Jestem wdz1lęczny Pre.zyde1mo
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. De.legat Polski 
zastępcq gen. sekretarza ŚFZZ 

We wtorek zakończyły się obrady Komi
tetu Wykonawczego Światowej Federacji 
Związków Zawodowych. 

W ostatnim dniu obrad Komitet doko
nał uzupełniających wyborów do władz na 
czelnych Federacji w związku z ustąpie
niem z nich niektórych przedstawicieli. 

N a miejsce Belga Schevenelsa na wnio
sek Louis Saillanta wybrano jednomyślnie 
na stanowisko zastępcy sekretarza· gene-
1·alnego SFZZ przedstawiciela Komisji 
Centralnej polskich Związków Zawodo
wych Geberta. 

I\.omitet Wykonawczy SFZZ postanowił 
1uzy;ąć w poczet członków Federacji -
oprócz niemieckich i japońskich zw. zawo
dowych. - Konfederację Pracy Chile (200 
tys. członków), Unię Generalną Związ
ków Zawodowych Malty, Kongres Przemy
i>łowych Związków Zawodowych Fil.ipin 
(lOO tys. członków). Radę Zw. Zawodo
wych R.odezji Południowej . Unię General
ną Związków Zawodowych Syjamu oraz 
Unię Generalną Związków Zawodowy~h 
Tunisu. 

·--xxx--

urzeczywJ1stn•ił -meg.o pragnienia, gdyż strzeżenia, spotkanie mogłoby si~ od- · 
lekarze sta1no1wczo oponują p.rzeclwko być w Po.lsce lub Czecho·s1ow.acji, zależ
ja1kiejko·l·wiek d~1uis·zej p·odróży, zwłasz- ni:e od wyboru Pre·Zl' denta. 
cza drogą morską tub powie:trzną. I Z poważaniem 
Rząd Związku Radzi.ę.clr.iego z p•r.zyje- J. STALIN. dować spo;eczellstwo komunistyczne? 

C1y /. nie pokojo·wym buc:., .wnlct·1.em 
S<! całkowicie pochłonięte również kra 
jt? demokracji ludowej? Nie, ten, k1órv 
jes1 zajęty budo·wą no·wego domu, w 

7aden sposób nie m:>że mvśleć o po?1=1 

Wuj Sam: Ratunku! 
chińskQ porcelanę! 

On tłucze mojq pięknq, 

r:ze! . 
Wojna jest 'korzystna tylko dla mo~ · 

nopolów kapita~ł·stycz·nych, przede 
wsiystkim amerykańskich, k!óre wzbo~ 
gaciły się już bajecznie na dwóch woj 
n.ach światowych. Po.wojenny procH 
rozwoju wyka~uje, że monopole hpi· 
:aiistyczne szukają w trzeciej wojnie 
świafowej możli'~ości za1pewnienia so 
bie nowych zysków, <;:hcąc przy wm 
v.1c ą.wcan1uraę;h .29Wl1ętrznych z11al!?ić 
wyjście z niezlic~onycł1 trutlńości poli 
tyki wewnętrznej i trudności gospodar 
c·lych, trapią.cyclt obecnie świat kapi

, 1alizmu. Ons to. monopole kapitalisty" 
czne, dyktujące swą wolę rządom bur· 
7ua-zyjnym, stawiają bezpośrednio i 
otwarcie na woj·nę. 

Ostatnie kr-oki rząd~• radzieckiego 
i jego kie·rown1iłca l. Stalina napełniły 
jednaik nową otuchą se·rca milionów 
iudI·i na całym świecie. Kroki te do· 
wodzą, że nieza·c::hwiana wola ZSRR u· 
trzymania pokoju siln~ejsza jest od iil· 
tryg szajki podżegaczy wojennych. 

Organizator 
Nie mogą dojść do porozumienia. ~ Ni.kle wyniki 

konferencji w Londynie i Frankftir'cie 
W londyiiskich koła.eh politycznych podkre 

:Ha się, że tajne narady brytyjslrn - amery
kańsko - francuskie w sprawie statutu oku
pa.cyjneg0> dla, Niemiec zachodnich natrafiły 
na. ogromne trudności. Pomimo poprzednich 
oficjalnych· zapewnień, iż obrady konferencji 
zakończą się. „najwyżej w ciągu 2 lub 3 dni" 

trwają one już od dwóch tygodni i w środę I ponowanego trybunału arbitrażowego, mają 
zostały ponownie odroczone. cego rozstrzygnąć sporne kwestie między 

Korespondent dyplomatyczny „Manche- Niemcami a państwami zachodnimi. Nadal po 
ster Guardian", podkreślając małe postęmr , zostaje również nierozstrzygnięty problem. 
konferencji, stwierdza, iż w dalszym ciągu czy lrnszty okupacyjne mają być spłaca . .ue 
istnieją różnice między Francją i Anglosasa- przez niemiecki rząd federalny ·czy też przez 
mi w sprawie zakresu władzy i składu pro- rządy prowincjonalne. 

W Londynie żywo komentowane są wiado· 

z d 
„ . u „ o s1eczą K • B d · . mości, że odbywające się we F11ankfurcie na Holand„1•1 a CI y ·g OS z Czy rady przedstawicięli brytyjskich. amerykań-

, · skich i francuskich władz 'okupacyjnych w 
' · sprawie i>rzyłączenia francuskiej strefy olm-Londyński ·korespondent dziennika · • • pacyjnej do Bizonii idą bardzo opornie i że 

„New York Times" donosi, 'Że ministra staną Jutro przed Hatwyzszym Trybunałem Narodowym n!l. ~onfere~cji. tej zarysowały . się znaczne 
wie spraw· zagranicznych Wielk:ej Bry 'f. . I rozmce zdan Jruędzy Francuzami a Anglosa-

W dniu jutrzejszym przed Najwyż- Obydwaj zbrodniarze odpowiadać sami. O nikłych postępach konferencji frank tanii, Franc1·i i kra1'ów Beneluxu posta · I f ki · d · · k d t T. szym Trybunałem Narodowym na se- będą za niezliczone zbrodnie których urc eJ onos1 m. m. orespon en „ 1menow!li na poufnym posiedzeniu odby- d · . ;r : 1 d , . ' 1

1 1 
. . I sa", który podkreśla jednocześnie, że narady 

tym ub:egłi:>j soboty przeciwstawić się sji w Bydgoszczy staną dwaj zbrodnia- opusc, 1 s~ę n~ u nosc1. po s {leJ , a w sprawie utworzenia Trizonii i usuniecia. 
wszelkim próbom zastosowania sankcji rze wojenni - Richard Hildebrandt, przede wszystkim za pamiętne morder l \VYłaniających się trudności odbyte między 

generał SS i pełnom(lcnik Himmlera stwa, dokonane na polskiej ludności 1 gen. Clay'em i Robertsonem dotychczas nie wobec Holandii w związku z 1·e1· agresJ·ą 1 d 1 lt t' 
od września 1939 r. do maJ'a 1943 na cywilnej w Bydgoszczy, w odwecie za a Y re'l:u a ow. Przeciwko Republice IndonezyJ·skie.J·. · I w · k t d , • • • 1 • Gdańsk i Prusy Zachndn'e oraz Max kłamliwie przez propagande hitlerow- zw1ąz. u z ru nosmam1, na Jane 11apo: • Według relacji „New York Times", · k d · . , . · k . tyka za.równo konferencja londyńska, jak 1 

ministrowie spraw zagranicznych Henze - prezydent policji w Bydgosz· s ą prze_ st.~w10.ne.„ zajsc1a rze omeJ . frankfurcka, do stolicy An~lii przybył ~v śro 
· h · t t ·1. b czy od 8 września do fa;topada 1939 r „krwawe3 n .edz1el1 . I dę dowódca brytyjskieJ· strefy okupacv. J'nc.5 wspomn1anyc pans w pos anowi 1 a- -

cznie śledzić rozWÓJ. svtuacJ·i w Indo- Rozprawie przei.wodnic':z\. 'Ć będzie pre Hildebrandt skazanv przez WoJ·sko- w !'fiemczech .g~n._ Robertson, który niez~!<> 
• ' . " c1rue po przyJezdz1e odbył naradę z mmi· nezji i zwoiać niezwłocznie zebranie w zes Sądu Okręgowego w Łodzi - Hen wy Trybunał l\Itędzynarodowy na 25 strem Bevincm. 

wypadku, gdyby do Rady Bezpieczeń- ryk Cieśluk przy udzi al·~ sędziów Sądu lat ciężkiego więzienia - został „wy- W kołach londyńskich zwraca się uwagę, 
stwa wpłynął wniosek o zastosowa.-iie Najwyższego_ - Ze~hakgo, Szwako· pożyczony" dla osądzenia go 'przez że bra~ porozm~ieni_a_ "': spr:twie statutu o• 
wobec. Holandii san.k.·cii w zwiazku z jeJ· j wa i Kucnera. Osk&.rżać. b~dą _proĘ.ura- NTN za niezLczone bestialstwa, któ- knpacyJnego ~memozlnvia Ni~;ncllm Pl'zygo-

"' · h d . · 'ł · p l ( ) . towanle proJektu konstytucn za.cłrndnlo „ agresJa w Indonez11J.. 1 torzy NTN - Cyprian 1 §le,11ersk1. rvc onuscl .sle. w o sce _p 1 niemieckjei 



Nr 33 

Obrót czekowy PKO 
wyniósł 2.188.491.000 tys. zł. 

Ogólny obrót czekowy PKO w ub. ro
ku wyniósł· 2.188A91 m~lionów złotych. 
co w zestawieniu z rokiem 1947 daje 
86 proc. wzrostu. Plan rocrmy vrytona
no w 109 proc:. 

W r. 1948 stosunek obrotu bezgotów
kowego · do obrotu ogólnego wyinosił 
przeciętnie 86 proc., osiągając w ten 

powietrze, używa S·ię do ~mieszania ze spo·sób niemal najwyższy w Europie (po 
św!eżym do ponownego obiegu - wy za Ho·landią) pcn~om obro.tów bezgotÓW 
korzystując w ten sposób jego zapas k:owych, dokonywanych przez Poczto-

na,tu·ralne warunki może zmłeni,ać dowolnie 
rodzie. - Doni:osły wynalazek 

w przy· 

Sztuczny kl.imat to jedno z wrielkLcn 
os'a9nięć wspókzesinej techniik~ dzię
ki któremu moci:na będz·ie autormaliy·c.m:e 
reg.l41ować temperatUrę, w·ilgoć i czy
stość powie,tr:za we wszelkiego · rodza
ju pomiesz.cz,eniiaich. 

radzieckiego • • • 1nzyn1era 
Powietrze dochod'ząv.::e z zewnątrz 

przechodz1i przez kilka węgdowych i o
lejowych filtrów, pochła1r;iiaj1ących szk0-
dliwe gazy i zawieszone cząstećiki py
łu. 

ciep1a. we Kasy Oszczędnościowe. 
Nowsze urządzenl·a posriadają a-utoma · W 1948 r. wykonano 37.152.517 zie· 

tyczne aparaty kontmlujące i regulują- ceń klientów, czyli o 55 proc. więcej 
Następnie w zależnośC'i od stopnia ce ilość, wilgotność i temperaturę wtła niż w 1947 r. · · ... . „ ., „Klimat" ten jest zupe.łrnie niezależ

ny od rzeczywistego klimatu parwJące
go w danej miejscowości, nie mają nań 
wpiyWu również wahania te-mpera1tury, 
ani pogody, nie zależy wreswue od ro
dzaju pomieszczeń, ani ilości ludzi w 
n;ch się znajdujących. 

nasycenia parą wodną, !Przechodzi czanego powietrza. W dzrale oszczędnościowym na ko
przez mniej lub bardziej inte1'1sywną „ką Jako przykład można przytoczyć mu- · niec 1948 r. stan wkładów na 43.350 
piel"· natryskową. Wilgotne powletrz 9 zeum, które w dni wolne od pracy cie- ks·iążeczkach oszczędnościowych WY.
przepływa na,stępnie przez komory z szy się znacznie większą frekwencją; w niósł 317 mino.nów :t'otych. 
aul·omatycmą regulacją temperatury w wyniku obecności większej iilości lu·:h, --:o:- , 

Wynala·zcą i konstruktorem pierwszej 
na świecie „fabryld klimatu" jest z·nany 
Inżynier radziedd - B. Archipow, któ· 
ry aparat swojego pomysłu zai1nstalo
wart już w wielu farbry•kach, szpitalach, 
muzea·ch i teatrach na terenie caiego 
Związku Ra·dziieckfego. 

zależności od pory roku działają ta!Tl temperatura powietrza się podnosi, na 2· .700 traktorOW 
urządzen i a ogrzewające lub oziębiające co automatyczny regulator reaguje ob-

Przed wybudowaniem swego aparatu 
inżynier Archipow przeprowadzał do
kładne i szczegółowe badania odnośnie 
możliwie najlepszych warunków klima
tycznych dta człowieka. 

Okazało się, że najdogodniejszymi 
warunkami klima1tycznymi dla cz)owie
ka są: temperaiturra ok. 20-22 stioip C i 
względna wirlgoć powieirrza 40 - 50 
proc. 

Zespół tych warunków nazwano „stre 
fą komf.~,rtu" i zmie1nia się on w niewiel 
kich granicach, zależnie od pory roku, 
od rodzaju pracy i innych o'kolkznościo 
wyct1 przyczyn. 

Przed zainstalowaniem całej aparatu 
ry należafo sporządzić dokładną ma.pę 
k,;matyczną okolicy, aby można było 
przy użyc:iru ja:k najmnriejszego nakładu 

· pracy „poprawie" tyl·ko narurailny klimat 
miejscowości. 

powietrze. niżiką tempera~ury i s·Hniejszym strumre 
Po tych wszystkich „operacjach" po ni·e:m dop·rowad:zanego porw1ietna. 

wietrze wtłacza się do komór, które d'l Szerok'e rozpowszechnienie się wy
starrcza,ją go do p.oszczególny<:h s1rer. żej wspomnianych urządzel'i, będzie mia 
W tych komorach odbywa siię ostatei:z- ło niewą~pliwie kolosalne maczeni.a 
ne przysto·sowainie „klrimaiłlt' odnośnie 5,zczególnie w nowo·cze,snym leczrni-' 
do indywidualn~ch zapotrzebowań od- ctwie, gdzie przyniosą one ulgę tysi=l
dz .elnych stref. Gotowe pow,i.etrze wtła com chorych, i w wielkich zakładach 
cza się wentylatorami. do sal1,. skąd po pracy, w których za kh p;omocą można 
przejściu ca~ego porn1e~zczen11?: ~qsta- będzie osiągnąć lepsze samopocwcle, 
1e wessa1ne przez drugi, oprozniaJący 

1 

dobry sta1n zdrowotny lucbl p·racy I co 
wentylator. · za t~rm id"Zle znaczne wzmożenJie wydcrj 
· Odprowadzane stos1unkowo czystE! no-;ct 

o podniesienie-hodowli 
Poważne ulgi podatkowe w akcji „H" 

Docenia.jąc znaczenie rozw>0ju hodowli dla. będąca. podstawą do oblicza.ma wysokości poda.t 
odbudowy gospodarczej kra.ju i podniesienia. ku gruntowego. 
i;topy tyciowej ludzi pracy, Rząd rozpoczął Gospodarz - hodowca, który dootarczy w za. 

leżno§ci od województwa., w którym za.mieszku 
zdecydowaną akcję, mającą na celu przyjść z je od 70 do 100 kg trzody chl~wnej - jeieli 
pomocą małorolnym i średniorolnym l:łodowcom. płaci podatek gruntowy od ilości iyta., Die prze 
Jednym z przejawów prowoozonej akcji są dale kracza.jącej SO qwinta.li - otrzyma ulgę poda.t 
ko idą.ce ulgi podatkowe. kową w wysokości 50 proc. 

W ramach prowadzonej akcji „H'' pnewidu U1gi mogą być przyzna.ne Już przy spłacie 

otrzymamy z Cze~hosłowacji 
w tym roku 

Centrala Handlowa Przemysłu Mo1o
ryzacyjnego „Motozbyt" dokoina'ła astat 
nio zakupu czechosłowackich ciągni
ków rolniczych typu „Zetor 25". 

W wyniku prowa-dzooych od listopa
da 1948 r. rokowań - podpisano umo
wę, na mocy której przemysł czechosło 
wacki dostarczy Polsce w ciągu roiku 
bieżącego 2.700 traktorów, w latach 
1950 i 1951 zaś - cb na jninie j po 4 tys. 
ciągniików. 
Ponieważ już w latach 1947 i 1948 

zakupiono w Czechosłowacji 1.800 tra
ktorów typu ,,Zetor 25" - w 1951 r. bę
dzie -pracowało w Polsce co najmniej 
12.500 ciągników wspomnianego typu. 
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"rogram radiowy na piqte'.: 
Ciekawsze audycje 

12.IJO Wiadomości południowe. 12.30 Audycja. 
dla wsi. 15.30 Muzyka programowa. 16.00 Dzieu 
nik popołudniowy. 16.40 Polska fraszka. miesz. 
ezańska. 17.00 Koneert. 18.00 Koncert rozryw• 
kowy. 18.35 Stare i nowe. 20.00 Dziennik wie. 
czorny. ~2.00 Na dobranoc. 23.00 Ostatnie wia· 
domośei. 

„WISŁA" Kino „BAŁTYK" 

Następnym etapem było rozdzielenie 
cbiektu na strefy, w za.leżności od stron 
śv/ata, siły wiattów f intensywności pro 
mieniowania słonecznego, każda bo
wiem z tych słref wymaga doprowadze 
nla nieco innego ,.klimatu". 

je się wprowadzenie znacznych zniżek podatko pierwszej ra~y podatku gruntowego; jeżeli :t.o
wych dla wszystkich hodowców. Przy fOwi~- dowca przedstawi przy wpłacie kwit ze spół. 
ksza.niu stanu hodowli każdy rolnik ·otrzyma dzielni· „sałnopomoc · Chłopska'\ stwierdzający, 
500-złotoW"· zniżkę przy opła.ea.niu podatku że dokonał ju:!: dostawy trzod'Y chlewnej. 

"' PREl'łilERA gruntowego za każdą posiadaną sztukę inwen.. Dodatkowe ułatwienia. dla. gospoda.rstw ma,. filmu produkcji angielskiej 

Po tych wstępnych czyrnnościach z:i
k'ada się właściwy aparat, na który skla 
da się ca·ry zes.pó1l pomp, filtrów, susza~ 
rek, natrysków, urządzeń ogrzewają
cycl1, ozięb:ających i wentylatorów. 

tarza w wieku ponad 6 miesięcy. ło i średniorolnych przewiduJą ponadto udzie. 
Za dostarczenie ustalonej iloilci trzody chlew lanie bezprocentowych zaliczek w wysokości p A G A N I N I 

nej za.kontraktowanej lub niekontraktowanej, 600 zł. za każdą zakontraktowaną do hodowli 
przyznawane będą. dodatkowe ulgi. Ulgi te wy sztukę, Zaliczki te stanowić będą. dużą pomoc z życia wielkiego kompozytora 
niosą, od 7 proc. dla bogatszych, do 50 proc. dla \przy zakupie materiału hodowla,nego i poczynie I włoskiego. ~ 
małorolnych Przy ustalaniu wysokości ulg bę- nia inwestycji, kouiecznyeh w gospodarstwie Role główne: Steward Granger eh 
dzie brana pod uwagę ilość zebranego iyta. - hodowlanym. . (s) Pbylis Calvert. ~ 

Cr.dzienna nowelka „Exnressu'' 

Serce starego cyrkowca 
N'. e jestem miłośnikiem cyrku, ale I - Przez mego syna, Marka! - jęk~ 

kiedy . pewnego ,razu wybrałem się do nął. . 
cyrku ,,Korona", zwróciłem uwagę na · Opróżn]iśrny znowu kieliszki i akro
kapita1ne ewolucje akrobatyczne Mi- bata zaczął opowiadać. 
chała F:-ilicza,. który naprawdę oczaro- - Jako · prawie trzydziestoletni czlo-
wał mnie swog brawurą i1 odwagą. wiek ożeniłem się z milą, dobrą kobie-

Przez dłuższy czas spotykałem go po tą. Niestety, nie żyłem z nią długo. 
tern w tej samej małej restauracyjce, B'.edaczka umarła w czasie pJlogu. 
gdzie zazwyczaj jadałem kolacje. , Pozostał mi tylko chłopak. To. była mo 

Fulicz, który na arenie wyglądał ja. jedyna chl_uba, jed;yr:-a. nadzieja ... 
jeszcze młodo, był już prawie p'ęćdzie- Nie _mogłem się sam ZaJąc ]~g? wycho
sięcioletnim mężczyzną 0 sympatycz- wan.iem. Praco"".ałem pr~~c1ez w cyr
nym :vvyglądzie i dobrych manierach. ku 1 stale zmieniałem mieJsce pobytu. 
Zauważyłem, że nigdy nie pił żad- Prze~ pierw~zy o.kre~ chłopcem zaj-

nych alkoholów, ale którejś nocy zobo- mowali s:q m~1 zn~Jom1, bardzo pocz~1-
czylem, że wypróżnlł całą butelkę wód wa para ~1ałz.on~ow. Wysylałem .im 
ki .: że jest mocno wstawiony. punktualnt.e, pierną?z;.. Gdy ch~op1ec 

Prawdopodobnie v:yczytał w moim tro~hę po~rosł, um1esc1ł12m .go w Inter
spojrzeniu zdziwienie, bo zaczął ze nacie. Widyw~em .go, m~stety, bar
szczerością pijaka. dzo rzadko. .I'1 e m:ał~m nigdy ~zasu. 

- Co się tak p2n na mnie patrzy? W tyn: okre~le stanowiłem ?aJ~lę~szą 
Czy może nie wolno m: zalać robaka? atrakcję ~a]lepszych cyrkow sw1ata. 

- Vvolno panu! I cieszyłbyrn się, Płacono mi ogromne sumy. 
gdybym mógł poczęstować pana jesz- Chłopak rozwijał się doskonale. Ma-
cze jednym kieliszkiem. rzyłem, że zostanie lekarzem, lub inży-

Przysiadł się do mnie, ja zaś zaczą- · ni erem. Nie chc:ałem by obrał r.iój 
łem od komplementu. zawód efektowny, ale niewdzięczny. 

- Zawsze podziwiam w „Koronie" Stało się jednak inaczej. Marek byl 
pański n'ebezpieczny numer. zdolny, lecz nie chciał się uczyć. 

- Tak, niebezpi2czny i bardzo efek Gdy miał siedemnaście lat, wydalono 
towny - westchnął. - Najlepszy mój go z g'mnazjum. Od tego czasu miesz
nu:::er. Od osiemnastu lat stal~ wyko- kamy razem. Przez jakiś ezas nama
:tiuję to salto mortale i nie miałem ani wiałem go, by poszedł na kursy han
jednego wypadku! Jeździłem z tymi dlowe. Ale on nie chciał o tym sły
numerem po całym świecie. I teraz szeć. Imponował mu tylko zawód cyr-
pew1p wszystko s'ę skończy... I kowca .. 

- Dlaczf>Q'o? - sovtałem an • Widzac. że chłonak jest nieusteoliwy 

- choć zawsze marzyl2m o innym dla 
niego życiu - zacząłem go uczyć na
szego cyrkowego rzemiosła. 

Marek nigdy ri:e upraw•iał żadnych 
trudniejszych ćwiczeń. Początkowo 
tej wydawało mi się, że nie wykształcę 
go. Ale już po paru miesiącach stwier
dziłem, że chłopak daje sobie radę z 
rozmaitymi trudnościami i robi napraw 
dę zadziwiające postępy. 

W ten sposób upłynęło dwa lata. 
Nauczyłem Marka mego najtrud~ 

niejszego numeru, który wykonuję od 
osiemnastu lat. 

- Starzeję s:.ę - mówiłem mu -
Za rok, najwyżej za dwa, będę musiał 
pożegnać się z areną. A wówczas ty 
zajmiesz moje miejsce! 

Ale Marek n'.e chciał czekać. Zako
chał się w swojej koleżance, cyrkowej 
tancerce, która żądała od niego usta
wicznie pieniędzy. Dawałem mu, ile 
mogłern, ale to nie wystarczało jej. 
I oto przed trzema dn!ami mój syn wy 
prowadził s:.ę ode mnie, ja zaś dowie
działem się dzisiaj, że podpisał on u.mo
wę z konkurencyjnym cyrkiem „Tor
peda" i że jutro odbędzie się jego pierw 
szy występ. Marek ma wykonać ten 
sam numer, którym ja od lat popisuję 
się w „Koronie". · 

On zrobi to lepiej, bo jest młodszy, 
silniejszy i zręczniejszy niż ja i dlatego 
wiem z góry, że stracę posadę, bo prze 
c'.eż fon sam numer nie może iść w 
dwóch konki:.rencyjnych cyrkach. 
Zresztą dyrektor mój dał mi już .do 
zrozumienia, że będziemy się musieli 
rozstać. , 

Tu stary akrobata umilkł na chwilę, 
a potem zaczał znowu drżacvm gło
sem 

--------------------------------~ 
- Ale nie zależy m: na tej klęsce 'lla 

terialnej ... Mn:e raczej boli to, że bofn, 
mój jedyny syn, którego tak kochałem, 
zwrócił się teraz . przeciwko mnie„. 
Czyż mogłem się spodziewać, że ten 
chłopak nie ma dla mnie ani odrobiny 
serca?.„ Prosilem go, ażeby zechc'.ał 
zaczekać j2szcze rok, dwa. Ze nie 
cheiałbym ustąpić z placu boju, że 
pragnę jeszcze pracować w swoim uko
chanym zawodzie. .„A on!. .. Kiedy po· 
szedłem dziś do niego po przedsta-W:e
niu, zamknął mi przed nosem drzwi„. 
Rozumie pan? Zamknął drzwi przed 
swoim ojcem! · 

W oczach jego zabłysły nagle łzy. 
Stary akrobata pożegnlłł mnie szybkim 
uśc1śnięc:em ręki i poklókł się w stronę 
wyjścia. 

Dwa dni później przeczytałem w pis 
mach następującą notatkę: 

„W czasie wczorajszej premiery 
w znanym cyrku „Torpeda" miał 
miejs_ce straszny wypadek '• W dru
giej części P.,rogramu wys'tąp:ł Ma· 
rek Fulicz, syn popularnego akroba
ty. Gdy młody Fulicz znz:lazł się na 
trapezie, umieszczonym przy suficie, 
z nieustalonych dotąd powodów stra 
c;ił ' nagle równowagę i runął na zie• 
m:ę. Nieszczęśliwy poniósł śmierć na 
miejscu". 

Michała F'ulicza nie spotkałem JUZ 
nig<ly więcej. Powiedziano mi, że roz
chorował się ciężko po śmierci jed'yna
ka, a potem zniedołężniały, na zawsze 
pożegnał, się z areną. Bo chociaż syn 
jego twardy i niewdzięczny, stary Fu• 
licz kochał go w dalszym ciągu: albo
W:em nie tylko taĘie winv: przebacza 
swoim dzieciom serce o.l.M-' -
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PR ZYG ODY WICKA I W AC K-A 

WICEK: - Jeszcze pain sz·koduje po 
tym wypadku z doł-em? 

SZABERSKI: - f\!a ho·nor! Bardzo cier 
pię! żona mni~ karml rumiankiem, ale 
to nie po:naga „ 

Bę ~ą mieszkania 
ZOR rozszerza plany 

Budownictwo społeczne, któremu pa 
tronować będzie w nowym ~ezonie 

ZOR, ma poważne perspektywy świet
nego rozwoju. Projekty budowy os"e· 
dli robotniczych w Łodzi, które w ro
ku bieżącym objąć mają budownictwo 
na Balutach fi, rozbudowę Kolonii 

Mieszkaniowej na Polesiu, zostaną w 
przyszłości wydatnie rozszerzone. I tak 
w roku 1950 ZOR wzniesie jeszcze jed
'.M c>sjedJe 11a Bałutach pomiędzy uli· 
rami Lutomierską a Limanowskiego na 
otlchtku od Rybne.i do Modrej. 

Północna dzieln:ca miasta posiada 
w:;;zelkie dane, aby stać s~ę w przyszło
ści wspókzesnym centrum rołwtni
('Zym. W bezpośrednim sąsiedztwie od
budow:łnych przez miasto bloków miej 
sk.ich przy ul. Zawiszy i Franciszkal1-
i::kiej. znajdują się jeszcze rozlegle _nie
wvkorzystane place na przebudowa
nych gruntownie i uregulowanych uli
c~ch, ·posiadających dogodną komuni
ka.cję ze śródm;eściem. Cała lo wolna 
przestrzeń będzie wyzyskana dla celów 
nowocze::;ncgo, socjal:stycznego budow 
nictwa robotniczego. (c) 

WICEK: - Trudno! Kończyna jest zwi 
chnięta i trza ją naciągnąć! A więc u
waqa ! Zaczynam!„. 

S-ZABERSKI: - i,Jaa ! Uaaaa!„. 
WICEK: - Dobrze, doskonale! 

SZABERSKI: Ach, powiadam pa·nu! 
Rumianek nie pomógł i pa·n Wicuś le
czy4 ! Wszystko na nic I 

WACEK :- A ja wyleczę! 
SZABERSKI· -- Ciekawym!. .. 

WACEK: - Azor! baw gościa! 
SZABERSKI - Miq-osierdzia!„. 
WACEK: - No i popatrz! Ornentaln43 

go wyleczyłem! Galopuje jak wyśri-
gowiec! 

Nadal świecą pustkami 

Will e o 
należy oddać do dyspozycji kwaterunku · wsied

lić do nich bezdomne rodzi~y 
Łódź ma ciagle duże kłopoty miesz· 

kaniowe. Ludność miasta stale się 
zwiększa wskutek napływu nowych 
mieszkal'iców, przewalnie robotników, 
potrzebnych naszym fabrykom. Tym· 
czasem ilość mieszkań, pomimo trwa
jącej akcji remontowej, zmniejsza się. 
Tłumaczy 1t>ię to przede wszystkim 
złym stanem domów, · ciągłymi ·kata
strofami budowlanymi i kon:ecznością 
burzenia ruder. 

Zachodzi pytanie. c:r.y nie moi.na do· 
prawdy, zanim rcYr,pocznie się sezon bu
dowlany i zanim mia.,;tu prz:vhędą no
we mieszkania, wyjść ohrc>nną ·ręką z 
t;rudności lokalowych? 

Okazuje sit:, że można. Nie umiemy 
tylko wykorz:ystaf istniejących m<>żli· 
wości. Chodzi konkretnie o wille i dom
ki '""' cał;1m szeregu podłódzkich miej-

scowosc1 letniskowych, jak Kolumna, I kają_. Są one puste i t:vlko w okresi~ 
Wiśniowa Góra, Tuszyn-Las itd. . letnim, wynajmowane są letnikom llO 

Przed dwoma laty domy te zostały· niezwykle słonych f'enach. 
przez Okręg?\'l.'Y U.rząd Lik;~1idacyjny Za pokój z knchn:11. jak wiemy z 
przekazane JaH:o !_llęrt_.icho_mosci opusz~ praktyki zeszłorocznej, pobierr-i00 ·v 
czone lub pon1em1eck1~ lnstytuc3om 1 tch drewniakach po 30, a nawet '1-0 
osobom prywatnym. Tylko, że podczas tys. zł. 
gdy insty~ucj~ (radY. zakładowe, s~i;n?- Ale nie o to nam chodzi. Najważi1iej
rząd{; zw1ązkr zawodowe) nal~zycte sze jest dla nas_ t'.-» że domki św·iecą 
d?mKI wykorzystały, uruchamiając w przez 8 ,__ 9 miesięcy w roku ptistką. 
nlch po ren:iont.ach. domy wypoczrnko- że narafonc sa na de,, astację, gd~·· w 
we, kolonie letnie, lub zakłady op1ekui1 tym s·imym · <'7asic r<'ł•o!n.i<:;\' i. pru· 
c:r.e, osoby P~' va!ne potraktowały cownicy w okolicznyd1 miastach gnii:;·i. 
domki jako źródło lukratywnych 7.aroh dżą się w 11iewygodn:vch j nie7.cho·vyrh 
ków. , . . mieszkaniach, luh w C\gt'ilc nie mają d.a· 

.T~zeba !u. zaznaczyc; z~ do~k1 w I chu nad głową. hfzslrnteC';;nic d{)hijaj<'r 
m•e3sco~~1osc1ach podłod-duch me ~o- się do władz kwa(ernnkowych o prz:v· 
stały nikomu sprzedane, a tylko odda· clzia! lokali. • 
ne w d~iei-żawę. Dzierżawcy pryv.:at~~ Wszystkie te prói.no stojąc€ dorn~ 
rzadko Jednak w domach tych miesz w miejscowościach podlódzk'.ch. z kt&

t~~:~~zi~~110~!!~1Y 1 NieWidoml robi~ guziki 
Styc~eń tego roku byt wyjątkowo ciepły. J Ciek.awy eksperyment w łódzkiej fabryce 

rymi istnieją dobre połączenia komuni
kacyjne, pcn~·inny hyc odclane do użyt
ku szel'okich rzesz pracujących. Tym 
bardziej, że i bk wielu robotników 
łódzkich, pc;bianick;ch, czy zgierskich 
mieszka poza obrębem m'ast, \'-.7 któ
rych pracują. 

średni~ t,emperatur:t wynosiła ok. O st„, podczas f . . • . • , • • . , . 
gdy prr;eciętna średni:t temperatura stycznia w J B_łę~ne JC~t mn1eman1e, ze ludz1e do- trch szkoł pracuje JUZ w roznych gałę-
WHszawe równa się minus 2,9 st !k1·męc1 r:tnJStraszlb:w~zym , kal_ectwem. ziaNch przeł1'..1dyskł1;1.h kł d h 

. · s epotą, nie mogą yr. na rown1 z wszy p. w o z le za a ac gm:ikar-
Jest jeszcze inny ·aspekt cal ej te.l 

sprawy. Wiadomo, że wszy~tkie domy 
łódzkie podlegają przepis~m publicz
nej kontroli i gospod<Jrce lokalami, oraz 
żaden prywatny właściciel n:erucho
mości nie ma pra\va dysponować loka
lami bez aprobaty władz kwaterunko
wych. Dlarzeg0iby wi~c mieli korzy
stać z wyjątkowego przywileju d:ócr• 
żawcy domków podłód:;.kich? Wres1.d~ 
dlaczego mamy w dobie ~łodu micszk;t 
nioweg0 tolerować taki stn rzP.-czy, 7.e
b:v ktoś. kt-0 ma w mieśc·ie wyg·orlne 
mieszkanie, posiadał niczalnżnie od le
go drugą swoją letni<l rezydcn<:j~. któta 
p1wi;ez lwią czQŚĆ roku jest uiezamiesz• 
kana? 

1'1''1.Jwyższą. temperturę ~ma. za.not.owano 1 stki mi ludźmi pożytecznymi jednostka- skich, dzięki udanemu okspe.rymento· 
ftycznia. (plus 10 st.). na.1nizszą t&mperRtiirę mi społeczeństwa. Niewidomi przy na- wi, udało się zatrudnić pJ'Zy sztanco· 
nocy 23 i 28 styczniit (1ninus 7 ~t.). Tylko fi.wa leżytej op'.ece społecznej nie tylko, że waniu guzików wielu niewidomych. 
uzy hył:i. w poł11duie temperattU·:i. po11izej O przestają hyć ciężarem dla swoich ro- Praktyka wyt~aza la. że pracują oni 
~tonm 12 i 17 stycznia, dzin i ogółu, ale mogą nauczyć się wie- przy produkcji, guzików nie gorzej niż 

Mimo, że był stosunkowo ciepły, styczeń te lu produktywnych zawodów. normalni robotn'.cy. 
go rokt1 nie t>Obił rekordu. Np. ~tycr.11fl ub. ro_ Celom tym służą l;czne zaklady Ociemn'.ali szybko zapoznali siG 'Z 

'ku m1al średnią t.empera.turę plus 1,1 i;t,. a w i szkol~· dla ociemniałych, które zapew techniką nowego dla siebie zawodu i w 
190i; plu~ 1.1: ~t. .TC<Juym z n~jzimnie,iszych niają tym ludziom niezależną egzysten· kilku wypadkach przekroczyli normy 
hyl Ftycr.eń w 1929 roku ze śre<lnią. umpera.turą. cję i pracę. Wie~u spośród uczniów obowiązujące ogół robotników. (f) 

miu11F 7 Ft. 

Styczeń br. hyl n~tomia.st. liardzo skąp:v w 
opady_ Nieco większy Rnieg Jmii1ł tylko 4 i 19 

11tycz.rua, ~111 i on zniJ;:l ~?yhk.., wRknMk podno· 

l!z:enfa. i1i~ temperatury w ci~gu rlni~. powyiej o. 

C,;y to stary, czy to młody 
Każdy prosi o „Przyg<H~~·''l 

Jakie? 
Oczywiście 

WICKA i WACKA . 
uwl tznione w plt:knym 
AL '\JM IE, kt6rego c na 
w n ai tylko 100 złotych 

Do nabycia w każdym 
kiosku gazetowym! 

~~--~~ ~' '.:--.• ~-~· ·- --- ' ~ -- -~'_; _' __ _;.. 

Za mało dentystów! 
Potrzebne jeszcze jedno liceum Objęcie wspomnianya.h domów ogpl-

Złe warunki wojny, fatalne odżywienie I da ban1z0 mizernie. Trzeba tam howiem nymi przepisami w znacznej mi~.z~ 
i zupehi.y brak opieki lekarskiej za cza- dopir ro organizować nowe osrodki dent:v- złagodzi glód mie."zkaniowy \". Łodzi. 
sów okupacji bardw ujemnie wpłynęły na styrzne, których ludność wie.iska jest zu- tym bardziej, że domów takfrh fosl 
stan uzębienia naszej ludności. Próchnica polnie pozbawiona. " ładnych paxęset. (H) 
jest o~ecnie n_ajczęś~i~j spotykaną cho~o- Na odcinku tym może nastąpić duża po- -· • ____________ ._....._ 
b~ zębow, totez ko~eJk1 przed prz~chodrua- prawa. jeśli się wykorzysta ogromny na- 1k" 
m1 dentys~ycz.n:v!111 Ubezpieczalni są nor· pływ młodzieży do zawodu technika den- Zamiast pai 1 
malnym ZJaw1sk1em. tystycznego. Najjaskrawiej §,viaclczy o tym 

Kole.il<i te świadczą też o innym zjawi- przykład Łodii, w której ubiegłego roku aparat elektryczny 
sku: za mało mamy lekarzy dentystów. zgłosiło się ·do liceum dentystycznego kil- Swego czasu Towarzystwo Opieki nad z,vie. 
W Polsce przybywa co roku około 160 no- kaset osób. Oczywiście, wszyscy nie mogli rz~tallli zwróciło sit z apel~m rlo władz o v:-1ml 
wych iechników nent:vstycznych. Są to był przyjęci - bo miejsca starczyło za· wadzenie humanit.arnego spoRobu zabip·u;i, 
absolwenci, którtv ukończyli cztery ist- ledwie dla kilkudziesięciu. bezdomnych psów 

. . - ki'~ 1'u \1' ne... dentvstycz N I . 1 b k Obecnie raknui~ przy 111. Eyst1·zyckieJ Z06t~-nie.J ace w i;aszyr i„_ "', ,, 0 
• •• . --. a ~za o y wy orzystać 1en moment w r -

ne. w Łcrłz1. "' arszaw1e, Krakowie 1 Wro oparciu o pewne realne możliwości dla ła zROpatrzona. w ap:uat. eleb."'tryczny, którym 
cławh1. stworzenia w naszym mieście )'eszcze 

3
.ed· szybko i bezboleśni~ likwid113e ~it z.yi~rM;t>. 

pri:sznaczone d<> z~gl.a.dy. 

, J.'.tz~ci oci.Yv:'ista, ie tak znikoma . ilość nej szkoo/ teg~ typu. Chętni słuchac~e n"! w pierwszych dr,ia<" marca b. r. rz.karma. 
swiezych sil _nie wys~a1·cza na pokrycrn za· ~ewn~ s1~ ~na1dą, pers.o!1;~1 na_uczy_C'lels~1 przeniesion~ ~c"1•:nie , •11, By:;tr::;:ckie.1 póza 
potrzebowania. W miastach sytuacJa pr:!ed Jest rown1ez do dyspozycJl - me więc me granire u:-,3ta. n'll'k...,a;.1 inrlyuki Jakle ohec. 
stawia się nieco lepiej (chociaż nie iest na- sto! na przeszkodzie, aby miasto nasze zy-j nie c!u za li'!'""' 111c na.d:i.l:t sie db te1:'.o rod.za. 
wet zadawalaiac;:1), lecz 11.a wsi3:.:h Vff.:la- . kalo dru~e liceum dentystyczne. (Kul jn instytucJJ 

• 

• 
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Młodzież garn·e s ~ę też do zawodu ślus· .rskiego, elektrom onte.rskie-

REGINA Z POZNANIA: Nie nmż~nw ll'<')~ 
wmieć skąd tyle pesymi7,mu u 1ak młode) 
osoby. która, jak czytamy. 1.nie przeżyła d~ 
tych czas nic straszneg0•·. Mamy wrażenie. 
że powodem Pani melancholii jes t po p1;m;t11 
brak inlere5ującej Panią pracy. Skoro niP 
pragnie Pani kontynuować przerwane.i w okr0 

sie wojny nauki to może po prostu zajmi0 ,: ię 
Pani pracą społeczną, Z tego CJO Pani p iszP 
sądzimy, '.ż żyje Paini w dobrych warunka ch 
materialnych, że miesLJka Pani z r<'ldzicami, 
którzy kochają Panią ba,rdzo, że ma Pani 
wszelkie wygody w ż)'eiu codz'ennym itp. 
W tych warunkach. nie będąc skrępowanR 
czasem. ani g0nilwą za zarnbkiem, mogłaby 
Pani zdziałać przy dobrych chęciach wiele 'in 
brego. Moż.e postara s!ę Pani nawiazać kori
takt ze Związkiem M~odzieży Polskiej lub Lig~ 
Kobiet. Adres znajdzie Pani w książ. c,.. tdefn 
nicznej. Jesteśmy przekonan i. że po upływ·„ 
krótkiego nawet czasu spedzoncgn w .r:(roniP 
warlośc • owych. młodych osób, życie- n:oi b inr zP. 
dla Pani inneqo uroku. Życzymy Pani łP;r" 
serdecznie i pozdrawiamy, 

go i stol ~rs~ rego. - Akcja szkolenia rzemieślników w woJ. lód zkim 
Dla zrealizowan:a naszych planów ł - 9, do zawodu kapeluszniczego - 29. 

szo~podarczych trzeba będzie w najbliż- do luawiectwa damskiego - 242 osoby, 
:-;zrj przyszłości prowad z ić w zwiększo- męskiego - 1.672, moclniarsit:wa - 41, 
nych. n'ż dotychczas rozmiarach, akcję tapicerskiego - 18 itd. 
i:r.koknia nowych kadr clla przemysłu i Grupa spożywcza liczy 1.372 ucz
TZemiosłu. Sprawa ia jest nam wszy- niów. Zavvodu cukierniczPgo uczy się 
stkim dobrze znana. Fabryki, warszta 89 uczniów, młynarskiego - 6, na pie-
1~r rzemieślnicze, wciąż zglaszają zapo· i karzy uczy się 379 osób, do zawodu wę 
1rzebowania na ł\vykwalifikowane siły dlin: arskiego - 39. 
robocze. To samo jest w budow-n;ciwie. Poza tym odby\va się szkolenie 198 
Trudno o ślusarzy, mechaników, stola- fryzjerów, 11 kominbrzy i 8 konstruk 
1"7.:\', cic~li itp. torów iostrnm<'ntów muzycznych. 

Dlatego też istotne znaczenie posiad;:t Jak widRć z tego pobieżnego pr";;;c-
tn. że prócz wladz, przemysłu i insty- glądu nahvię<'ej amatiinów jest do bar
l11rji, szeroką akcję szkoleniową pr0r dziej ,,intratnych" zawodów, jak do 
Wi1c17.:i rzenifosło 1ódzkie. Na podstawie krawiectwa męskiego, elektrotechniki i 
m;:ifrr· :=llów, dostarczonych nam przez śJ.usa1·stwa. 
Izbę Rzemieślniczą, możemy zoriento- Do lakich nicz•.vykle potrzebnych 
wać się w skali tej akcji i upo'doqa- fachów jakimi są zawody w burlow· 
niach kadydatów do nowych zawodów. nictwie, mamy, niestety, nikłą ilość 

kandydatów· Nie ma do tej pory w 
ogóle kandydatów do takich zawodów, 
jak budowa dróg, instalacji cent:ralne
go ogrzewania i gazu, wiertnictwo stu
dzien, wyrób szyldów, mechanika me· 
dyczna i .kinowa, wyrób resorów. me
chanika maszyn do szyria, knszykar
stwo, wyrób świec, garbarstwo, poń· 
czosznictwo, wyrób konserw i soków, 
parasolnictwo it cl itd. 
Można by przytocz~ ć wielt" innych 

jeszcze zawodów, na które jest duże 
zapotrzebowanie i które mogłyby dać 
wiele zadowolenia i znac1ne dochody 
lym. którzy by je <'hcieli uprawiać. 
Rzemiosło czeka na zgłoszenia, a wte
dy uruchomi foszcze J.m!'y dla tych 
wsz;vstkich d:r.iedzin, które są potneh
n~ i bez których trudno ohejść się 
mieszkańcom ·wielkiego miasta. (L) 

* * * 
CZYTELNIK Z RUDY PABIANICKIE.I: 

Brzydka cera jest najczęściej rezultatem n ll:' 
wlaśc:wego tryhu życia. zlee:o odtżywi ani!I, 
n'<>przl"strzegania zasad higieny o~nbi ~ t':'!i itr• 
M,..ż„ być 1eż wynikiem 7.lPg'l etanu zrl ~o·Ni· ~ 
i d'af„go pow'nien Pan zc:sięgn ::i. ć w tE'.i !':P'" 
w iP porady lekarza. 

* "" * LUCYNA Z UL. DOWBORCZYKOW: Za~ 

W rb. akcją sikoleniową objętych ----------------------------------
zo!liało w rzemiośle ml teTen1e woje- Egzam~ny ,,na raty•• 

zwyczaj wszystkit: Hannv obchodzą ~wńj 

dzień r111:enin w diu 26 lipca. 

wl'!dztwa łódzkiego 6.0lO uczniów, w I I 
·~·m 345 kohict i 5.665 mę7,czyzn. r s y m a u r a . n e 

Nic7.miernie interesujące są dane. - · · 
ilustrujące zainteresowania i rozmiesz 

• * ~ 

MAREK SZYMAŃSKT: Będ7iP111y ~ ię :; lat'>\ 
li zadość uczy\1ić Twoj0j proi;bii:>. 

* * * 
LUBLINEK: W sprawie kursów korespon~ 

dencyjnych proszę napisać do W. K. Związ..k:1_1 
Młodzieży P'Jlskiej w Łodzi. ul. Jaracz:oi 4.'5-<:Zenia kadydatów do nowych zawo- rozpoczynay·ą się w niedzielę 

rlń'"· I tak np. 'w grupie budowlanej, a * * • . 
więc 7.:>wotlach tak barcb:o potrzebnych Zapo•dadane prze7. nas kursy matu
pr;o:nd ·wznowieniem sezonu budowla· ralne dla młodzieży pracującej już się 
netz<l, kształci się tylko 82 uczniów! rozpoczynają. N a pierwszy ogień pój· 

LPpiej ''vyg~ąda sytuacja, jeśE idzie o dzie grupa matematyczno - przyrodni· 
grupę 7.awedów mP.1 alowych i elektro- cza, dla której uroczysta inaugurada 
h~chnicznych, obejmuj::icą 1.206 osób. kursu będzie miała miejsce w naclcho· 

też nie mógł sam poradzić sobie z na
suwającymi się wątpliwościami - bę
dzie dwa razy w tygodniu 1n-zychodził 
na ul. Gdańską, e-dzie otrzyma wszelkie 
wskazówki i pomoc. 

ZYGMUNT FIJAS Z WIDZEWA: Proszę, 
najlep:ej osobiście. porozumieć się z wydzia 
łem szk')leiiowym ZMP., ul. Jaracza 45. 

• * * * 

~lml<H"'T,;·mij chce z-ostać 669 m:óh, :r,a~ dzącą niedzielę. 
Dla rozpoczynającej już naukę gru-; 

py matematyczno·przyrcdniczej. która 
do tej pory liczy już pe-nad 80 osób, 
wyznaczono pierwszą partię przedmio
tów. W skład jej wchodzą: matema· 
tyka, fizyka, chemia, biologia i jeden z 
języków obcych, którego wybór pozo
stawiono całkowicie uzn~niu uczestni
ka kursu. 

K. BRONEK Z ŁODZI: Wiersze przeczyta~ 
liśmy. Jeżeli Pan lubi poezję, pros7~ czyta-' 
dużo książek, a zwłaszcza poezję klasyczna 
i współczesną. Tomiki poez.il rędzie Pati 
mógł nabyć w każ.dej księgarni. rrawdziw::t 
poezja bowiem VJ nie tyllko łatwość r:vmo--N.::1 
nia.. ale i wielkie poczucie piękna. ktńre mo 
żna w sobie wyrobić właśnie droga odprywie.
dniej lektury, Wierszyki, które nam Pan nR~ 
desłal nie nadaJą się jeszcze do dTuku. 

dliOktJ'rmontPrami - 122. Powodze- Pierwsze zebranie odbędzie się w Io
nkm cieszy się także stolarka, na odpo kalu przy ulicy Gdańskiej 90 o godzi· 
wiedni kurs zapisalo się 275 osób. nie 9-ej rano. Program zajęć n~e jest 

W grupie cbemjcznej szkoli się zą- jednak tak ułożny, jak to się prakty
lerlw;c 3 farbiarzy, w grupie poligra- kuje w szkołach średnich. Posiedzenia 
finnr.j - 25 (w tym 12 introligato- uczniów z profesorami będą miały na 
n),~·), w f!nipi(> skórz:ind - 700, w celu sprawdzenie wiadomości. zdoby 
l;y111 180 w zci wodzit> rho1ewkarskim, tych w ciągu tygodnia i nakreślenie pla Powyższe kursy maturalne, które 

umożliwiają zdawanie „na raty" ko
niecznych do uzyskania świadectwa doj 
rzałości egzaminów, pomyślane są ra
czej jako akda samokształceniowa. 
Główny bowiem ciężar zdobywania wia 
domości położony jest na sa'mod1ielnej 
pracy w domu. Nauczyciele służyć hę· 

* * * 
s. S. Z RUDY PABIANTCKIE.J: Prll-~Z~ r>~~ 

trz~ć wł0Sy (najlep:cj n:i noc) wal.ka zrn!'<'.Z"\ • 

·ną w ~abadil1i. ktmą bęc\z1e PRni ml)l'!l:oJ \{1..;c 

pić w każdej aptece, czy składzie RpteC'lnym. 
Rano umyć włosy star::mnie i wyczei=ać, 

21 - w kuśnierskim, 107 - w rymar- nu na następny okres. 
skim. :rn1 w szewskim, 1 w rękawicz- Tak więc raz w tygodniu, w niedzle-
nktwie. lę, profesor będzie przesłuchiwał każ-

• * • 
. PIOT M. ZE ZGIERZA: Pros1..ę 1..as:iegna~ 
mformacii w Szkole Przemysłu Artystyczn1> 
go w ł,odzi, ul. Na,rutowicza 77 .. Test to szJko· 
la pa1'1stw0wa i wykłady 0dbywają i:ie tam 
prezważnie w godzinach popołudninwych , be 
d7.Jie Pan więc mógł pogodidć s:w<>je 7.ajecl~ 
zarobkowe z nauką. 

N;:ijliczn~e.isza grupa, to grupa włó- dego uczestnika kursu, poprawiał ewen 
ki~nnic7.a, liczy bÓwiem 2.082 uczniów. tualne pomyłki i zadawał lekcje na na
Dn zciwo<lu bieliźni;:irskiegn przyspasa-1 st.ępny tydzień. Gdyby zaś ktokol
bi::iją się 22 osohy, c:lo cz;:ipn:czego - wiek z kursi;jtów natrafiał na trudności 
21, rln dziewiarstwa - n, hafciarstwa przy rozwiązywaniu zadanej pracy, lub dą jedynie jako doradcy. (ks) 

Paczula, że drży. Ze dzieje się z nią 
. coś niezw~-kłego. Ze trzeba uciek:ić, bo 
będzie zapóźno. 

A ti'! idiotka Klara deklamuje w:er:;ze. 
I księżyc świeci ji'lk zamówiony i ciepły 
wiatr niesie z pobliskicl1 rabatek u~ajc
jący zapach kwiatów. I chce się uc,ekać 
i niP ma siły„. 

W jakimś momencie Klara podniosła 
się. 

- No, trudno, moi państwo. Trzeba 
kiedyś iść si:tać. 

~zli już dalej w milczen iu. I ł ... ęcz Już 
stracił swój poprzedni, niefrasobi!wy 
nastrój'. 

Gdy się żegna·l'i, poczuł jak dł1011 Jan
ki drży. Klara dzwoni1a na dozorcę. t:>y
li r:>dosobnieni na moment. Spoirzal z 
bliska w rozszerzone oczy Janki, scisnął 
J~; dłoń, aż do bólu. · odwróciła slę s;i;y 
bkl; ~ weszła w bramę. 

C;dy kładły się spać i Janka rozkład~
b ~woją pościel w stdł·owym pokoiJ na 
1~pczanie, Klara już goft)wa do snu, za
tr„ vrnała się we drzwiach sypialni. 

-· Dobranoc, Janka. I - zawahc:ła 
s.ię - należy p<3WM sprawY, moja m l ł::i, 
tr~klować nieco orościei. Pn co t,.. trc.
Qed:e? 

• A 

107) fc:tvgować się na konferencję w s?·~wie I Zauważy:ła dziwny wyraz w oczac-ti 
„Lady Mackbeth". Janki. 

Serce. zaczęło bić, jak szalo_ne .. Więc - No, tylko znowu bez tragedii. Mu· 
to było J.e~zcze aktu?lne? Sądziła, ze t::i sisz raz jeszcze przetrawić tę całą hi
siprawa JUz przepadra . Tyle cz.:isu n:c storię i załatwić się z nią po ludzku . Pro 
nie byłio słychac. sto, natura,lnie, bez histerii. Zobaczyłaś 

Oczywiście, chętnie przyjdzie na kon wczoraj proikuratora i już cię wykończy 
ferencję jutro o czwartej po pol:;j111J, ło. Dowiedziałaś się o mamie i już mo
do teatru. wu tragedia. VV'faśnie musisz o tym raz 

Gdy odwieszała sltuchawkę, miała mawiać i to jak najczęściej. Zamknęłaś 
chęć skak_ać do ~?ry_ z radości. ~ i e 'Jy- to w sobie i pielęgnujesz z całym nie
ła w stanie skupie się nad plazowym normalnym pietyzmem. Albo się wrzód 

Poszła spać. ł R ·ł 1.- k. · b. ł · 
Janka patrzyła zaskoczona na zam'.<n·ę p a.szczem. z:~Cl. ~ ?''0 w 1. 1 po ieg a wycma, albo go się goi, ale nie pięlę-

1 • • . • • , • „ do domu poonellc się nowiną z Klarą. gnuje. 
.e drzwi sypialni. Co miała na my::;l1 K:a Kl t ł · · d · k' · 
rri'? Czyżby już wiedział-a? . ara o worzy a JeJ rzw1 ta1 ze czyms - ~ak -. mówiJa poryw~zo do zas~o 

Jakby można było sprawę jej i Łęcza poruszona. . . . , czane1 Janki -:- .ty p1elęgnu1es~ w .so~·~ 
O')t~aktować prostó? Gdyby nie tarnto.„ - Ach, dobrze ze je·ste!'l, Janka. Co ten uraz do sw1ata. Obserwuję cię JUZ 

Tak, gdyby nie tamto, to kto wie. Wy- za nowina! Aż mi si~ nie chce wieri.fć. od d_~uższego. czas~. Ty nie żrjesz nor-
szł:i nagle z pamięci scena z sal:J'".U D· - I Ja mam dobrą nowinę. 171a1:n1e, ty ~dajesz, ze z.aczęłas na n_o~o 
S'JChowskiej. Siedzie1li oboje, on i Osu- - No? _ zaciekawiła się Klara. zycie. '."kwisz po uszy J~szcze w w~ęz19 
chows·ka w takim jakimś poufałym na- - Dzwonili z teatru. „Lady Mac,kbeth" niu. P~Ję~am. to ~czo~aJ. W~b.acz, ze O 
c:w:eniu„. będzie szła. tym n:ow1ę, ze. cię ranię. Kto.s 1e~n.ak r;iu 

Całą noc męczyły Ją koszmarn~ s.1y - Wspaniale. Wezmą twoje kos tiu- siał ~1 wreszcie. o tym P?w1edz1ec. Cie-
Obudziła się r,>t()o zmęczona i zniec~ę- my? s~ę ~1ę na powrot i;i~my 1 ze .wzg!ędu na 
eona . Poszła do pracy nieco wcześr.1eJ. - Nie wiem Jeszcze. Kazali mi ciebie. Tak. „ Własn1e. Musisz Jeszcze 
Obaw'ała się rozmowy z Klarą. Ale my- prz.yjść na konfe.rencję. raz przetrawic na nowo to wszystko. 

l'!a się. Kl?ra, choć widz!ał>a. zrnęcz.:„ną - Wezmą. Ale i ja mam nowinę, riie ~.Plotki i specyficZ'ny prosty spos66 
niewyspaniem twarz Ja·nkl, nie por•Jsza- zgcdniesz! z Jakim mamcia podchodzi do życia po 
ła już teg~ terna~u. . .- .. Z kolei Janka patrzy'lia zaintrygo·.,v3- n:ogą ci. Jestem przeikonana, że marn-

1 ego dnia w zyciu m~·odych K::>l:l:et na. c1a będzie ci miała dużo do opow1a-da-
zcszły dwa ?oni.osłe yv:vpadki: G.ciY. Jar.- . --: Mamę lada dzień wypuszczą z "'iG ni a. o więzi.eniu, że te · rozmowy rorl'a· 
k::i porała się nie:udo1nie z 1ak1ms 'lC'· Zi'~ma. dują w tobie to napięcie, grożące lad8 
wvin pomysłem na plażowy płaszc!, ze· Janka usiadła. dzień histerią. No, a teraz· sprawa tea. 
wołąno Ją do telefonu. Zmartwi:H~. To - Nie może być? Miała dopiero tru. 
rnóqt być, to mógł być... wyjść w zimie. Siadła na przeciw Janki i prosto, smia 

N~ ta1k, po :ivc~ora)szym, ~i~cz~rze --: Już ją wypuszczają . Jakaś tam am- ło przecinała najzawilsze pawi.kłania. 
będzie chciał się z nią czę;>C1eJ w;dy- nest1a. Za dobre sprawowanie i pracę . Janka patrzyła na nią z podziwem. 

wać. I - Ależ to„. cudownie! ~dyby mogła tak oodch0d7ić do ż1ycf ~. 
Nie byl to jednak Łęcz. Dzwon ·on::i z - Ja myśl~. Kochana mamcia. Nare- iak !(lar.; 

.. teatru. Czy pani Wierzbicka ze<:hr.:e Pe· szcie skończv sie iP-i ookuta 
(d. e. n,J "'" 



Nr 33 !!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! EX PRE .S .S IL łJ STR !!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! Str 5 

Dział o.ficialmJ ŁOZ1 S:. 

K nmunikat W. G. D. Nr 12 
Piątek dn. 4. 2. 49 r, 

Kl B grupa. II 
Łodzianka - Budowlani godz. 19 sala: Le· 

gionów 18, sędzia: Borowicz. 
Poeztowiec - Boruta godz. sala: Daszyń· 

ekiego 38, sędzia: iLuczyńsld. 

Niedziela dni 5, 2. 49 r. 
Kl. B grupa. I • 
TUR - Płomieil godz. 12 sala: Północna. 36, 

eędzia: Picz. 
Panie 
D K. S.. - Lechia godz. Il sala: Kilińskie· 

go i45, sędzia: Błaszczyk. 
Filmowiec ·:.._ Łodzianka godz. 10 sala: Że

romskiego 100, sędzia: Łuczyński. 

Wobec wycofania się z rozgrywek o J\fistrzo 
stwo drużynowe pań Kl. A Okr. Ł6dz. S. S. 
Gwardia, przyznaje się punkty walkowerem t ym 
drużynom, które nie rozegrały j eszcze spotka ń 

z S. S. Gwardia. Karze się karą. pieniężną. zł. 
300 K. S I skra za nieprzybycie na zawody II 
drużyny w dn. 16. 1. 49 r. 

W. G, D. - Ł. O. Z; T~ S. 
-000--

J ub ile u sz PZN 
Złote odznaki dla zasłuionych 

W §rodę odbyły się w Zakopanem uroczystoś 
ci z okazji ob.chodu przez Polski Związek Nar 
ciarski jubileuszu 30-lecia. W wielkiej defila_ 
dzie wzięło udział przeszło 40 narciarzy, nastę 
pnie odbyła się uroczysta. akademia, jubileu
szowa, którą zagaił vicepl"ezes PZN. Boniecki. 
Odczytano depesze gratula.eyjne a nastę:pnie 

wręczono złote i srebrne odznaki pamiątkowe 

zasłużonym działaczom, 

i1ote odznaki prz-yznano Premierowi Cyra.n
ki~wiczowi, min. :Baranowskiemu, Skrzeiozews
kiemu, Wolskiemu, Korneiowi Makuszyńskie
mu i pionierOWi narciarstwa. Barabaszowi, 

----.!o:.---

Wyb rzeże-PO m Or Ze 9: 7 
Bez Chychly i Kruży 

W międzyokręgawym meczu pięściarskim 

Pomorze - Wybrzeże zwycięlilyła reprezenta
cja Wybrzeża w stosunku 9:7. Drużyny wystą 
piły w osłabionych skład:>ch. Wybrzeżl! bez 
Soczewitskiego, Chychły i Mechlińskiego, Po
morze natomiast bez kontuzjowa.nego Kruży, 

Punkty dla. Wybrzeza. uzyskali: Gignal, Ant
kiewicz, Kwiatkowski, Białkowski, którzy wy 
grali swe wallrl, oraz Musiał 'za wynik remiso_ 
wy. 

-:o:-

Lekkoatleci AZS 
omawiają pracę sekcji 

Kierownictwo Sekcji Lekkoatletycznej .AZS-u 
Łódź zwołuje na dzień 3 bm., godz. 19 w lokar 
lu własnym Zebranie członków Sekcji celem 
omówienia aktualnych spraw związanych z ży 
ciem i pracami sekcji. 

-:o:-

.Ciekawy mecz 
Gw!azdy z . Energetyką w ringu 

W dniu 5 b. ro. o godzinie 18 w stołówce E
lektrowni w Łodzi przy ul. Daszyńskiego Nr. 
54 odbędą. się zawody bokserskie o mistrzos
two kl. B między drużynami ż. K S. „Gwiaz, 
da" i Z K. S. „Energetyka". · 

Imprez'a. ta wzbudzi napewno duże zaintere 
sowa.nie wśród łódzkiej publiczności. 

-o-

Walne zebranie 
zwołał Zw.Wł.K.S. Widzew 

Walne zgromadzenie Zw. Włók. Klubu Spo.r 
towego Widzew, który powstał z przeprowadzo 
nej fuzji , trzech klubów robotniczych RTS. Wi 
dzewa, Wimy i Podgórza wyznaczono na dzień 
6 lutego. Zebranie odbędzie się w sali szkoły 
powszechnej Nr 82 przy ul. Armii Czerwonej 
41 o godz, 9 w 'pierwszym i o iodz. 10 w dru
gim terminie. Po złożonych sprawozdaniach i 
dyskusji walne zebranie zatwierdzi preliminaż 
budżetowy, a następuie dokona wyboru n owe
go zarządu klubu. 

lOZLA przeurowadzi 
weryfikacię wszystkich sęd%i6w 

W dniach 7 i 9 lutego b. r. o godz. 18-tej 
w lokalu Ł. O. z. L. A. w Łodzi, ul. Piotrkows 
ka 67 odbędzie się: 

Kurs · unifikacyjny dla wszystkich sędziów 
lekkoatletycznych okręgµ łódzkiego oraz wery 
fikacja wszystkich sędziów lekkoatletycznych. 

Ze względu na. ważne zmiany w przepisach 
P. z. L, A. obecność wszystkich sędziów obo
wiązkowa.. 

Sędziowie, "którzy bez usprawiedliwionych 
powodów nie zgłoszą się r~ kurs mrifiks.cyjny, 
:nie b@d' zweryfikow~..U. 

Mecz tKS-WI tA 
zainauguruje sezon spotkań ligowych w lodzi. - Ka· 

lendarzyk rozgrywek pierwszej rundy ustalony 
Kalendarzyk spotkań piłkarskich o jeździe z AKS, w Łodzi z ZZK, na wy I IO kwietnia: Wisła - Szombierki, Le 

mistrzostwo ligi został ustalony narazle jeździe z Ruchem, w Łodzi z Craco- gia - ZZK, Warta - Ru~h, AK~ -
tylko dla pierwszej kolejki. Roi- vią itd. . I ŁKS, .Polonia B. - Cracovia, Lechta -
grywki tegoroczne rozpoczną się 20 Oto pełny kalendarzyk spotkań Polonia ~-"".a. . 
marca z tym, że jednocześnie wystar- pierwszej rundy. 24 kWietn1a: Cracovia - Ruch, Po-
tuJ·ą wszystkie zespoły. W każdym · lania W. - Szombierki, Warta - Le-

20 marca.: Cracovia - Lechia, Polo- h. AKS w· ł ŁKS ZZK n, termini·e przewiduje sę 6 meczy, a więc c rn, - Is a, - t r-o-
nia W . - Warta, ZZK ._ AKS, Ruch l · B L · nie będzie wolnych drużyn. Piel"W&lia . ł oma . eg1a. 

runda potrwa do 3 lipca, a następn·e - Polonia Bytom, LKS - Wts a, Szom 15 maja: Wisła - Polonia Byt., Le-
zostanie zarządzona kilkutygodniowa bierki - Legia. · g:ct--:- Cracovia, ZZK - Polonia W-wa, 
przerwa letnia. 27 marca: Wisła - ZZK, Legia - Ruch - LKS, Szombierki - Warta, 

B3.rdzo :ciekawie zapoW\ada się ka- ŁKS, Warta Cracovia, AKS - Lechia - AKS. 
lendarzyk ŁKS, który w pi:erwszym Szombierki, Polon:a B. Polonia W., 22 maja: Wisła - Legia, Polonia 
meczu bedzi(" miał za przeciwnika wi- Lechia - Ruch. ! W-wa __:_ AKS, ZZK - Lechia, Ruch 
cemistrzo.wską ~Vislę z ty.m, że za\vo-1 . 3 kwietnia:. Cracovia - AKS, .Polo-

1
--:- Szombierki , ŁKS - Cracovia, Polo-

dy te odbędą się w Łodzi. Następrnel n1a W. - Wisła, ZZK - Polonia B., n:a Byt.. - Warta: . 
łodzianie grać będą w Warszaw·e z Ruch - Leg:a, ŁKS - Warta, Szom- 29 maJa:· Cracovia - ZZK, . Poloma 
Legią, znów u sieb·e z Wartą, na wy- bierki - Lechia. W-wa - Ruch, Warta -. Legia, AKS 

Bokserzy fińscy przegrali 6:10 
Sędziowie wyraźnie skrzywdzili Chychłę 

W lekkiej Rodak (P.) już w 1-szym star~ 
ciu zmusił Lehta (F.) do poddania się. 

W półśredniej Chychła (P.) źle rozwią
zał walkę taktycznie i mitno przewagi we 
wszystkich sta:rciach decyzją sędziów prze 
grał na punkty z Laakko (F.). 

W średniej Nowara (P.) po najładniej
szej walce dnia wypunktował Suominena 

- Polonia Byt., Szombierki - ŁKS, 
Lechia - Wisła. 

2 czerwca: Wisła Cracovia, Legia 
- Polon:a W-wa, ZZK - Warta, AKS 
Ruch, ŁKS - Lechia, Polonia B. -
Szombierki. 

12 czerwca: Cracovia - Polonia 
W-wa, Legia --:-- Lechia, Warta - AKS, 
Ruch - Wisła, ŁKS - Polonia Byt., 
Szombierki - ZZK. 

3 lipca: Wisła Watta, Polonia 
W-wa - ŁKS, ZZK-Ruch, AKS-Le
gia, Szombierki· - Crawvia, Lechia -
Polonia Byt. 

HELSINKI. - Mecz pięściarski Repre
zentacji Związków Zawodowych Polski i 
Finlandii wzbudził tu wielkie zaintereso
wanie gromadząc na widowni ponad 7 tys. 
widzów. Zasłużone zwycięstwo odniosła 
clrużyna Polski w stasunku 10:6. Wynik 
ten powinien być wyższy (12:4), bo sędzio
wie skrzywdzili w wadze półśredniej Chy
chłę, przyznając zwycięstwo punktowe Fi
nowi. Orzeczenie to było tak niesprawie
dliwe, że publiczność wygwizdała sędziów. 

(Fin.). 
W półciężkiej Jaskóła (P.) 

punkty Nissina (F.). . 
pokonał na Spotkania. rewanżowe rozpoczną s:ę 

7 sierpnia, a zakończenie batalii mis
trzowsk1Iej przewiduje się na 6 listopa
da, a w:ęc o cały miesiąc wczefoiej, niż 
to miało miejsce w roku uWegłym. 

Wyniki poszczególnych walk: 
W wadze muszej Lledtke (Polska) prze

·grał nieznacznie na punkty z. Quistem 
(Fin.); 

W koguciej Grzywocz (P.), będąc le
pszym technikiem zdecydowanie wypunkto 
wał Hutona (F.). 

W piórkowej Bazarnik (P.) mimo, że pro
wadził na punkty z Plspą (F.) po przypad
kowym ciosie w szyję został znokautowa
ny w 2-giej rundzie. 

W ciężkiej Stec (P.) po emocjonującej 
walce zmusił w drugim starciu do podda
nia się Selivestrowa (F.). Fin był do 7-mht 
na deskach. 

Na meczu obecni byli przed~tawiciele 
poselstwa polskiego, Związku Radzieckie
go i Czechosłowacji. Mecz poprzedzono 
odegraniem hymnów państwowych. Pięś
ciarze polscy śtoczą jeszcze dwa mecze w 
Finlandii. Walczą cni 5 hm. w Jurdskula, 
a 7 lutego w Salo. 

Konkursem skoków 
iunior.zy zakończyli misłn:ostwa 

Wczoraj zakończone zostały w Zakopanem 
mistrzostwa narciarskie juniorów. W ostatnim 
dniu mistrzostw odbyły się konkursy skoków, 
przy czym zawodnicy klasy A i B skakali na 
skoczni w Chyclówce, natomiast na skocznię 

na Krokwi dopuszczono juniorów klasy C. łódź-Szczecin 12:4 W klasie A na. 33 zgloszonych startowałO' 29 
narciarzy. Pierwsze miejsce zają,ł Mracielnik 
skoki 19 i 19 mtr nota 208,7 a dmgie Micha. 

z lik J. 19,5 oraz rn' m. nota 199,4. 
Tylko Mazur i Matecki przegrali walki 

Mecz pięściarski Szczecin - Łódź odbył się dze przegrał przez tech. k. o. w spotkaniu 
wczoraj w Szczecinte 1 wywołał jak na. tamtej WIERZBICKIM. 
sze stosunki wielkie zainteresowanie, zgroma- W piórkowej MAZURA pokonał 

W klasie B startowało 38 narciarzy. Pierwszy 
na punkty byf Gąsienica - Daniel J. skoki 21 i 19,5 nota. 

dził bowiem 3 tysiące widzów. Drużyn.a. Łodzi MóżD:tY:&SKI. 
wystąpiła. w nieco osłabionym składzie, gdyż W lekkiej' KRAWCZYK odniósł zwycięstwo 
do kompletu, który początkowo projektowano, na. punkty nad nieczysto walczącYI11 SADOWS 
brakowało BRZOSKI i BOROWSF...IEGO. Wła- KIM. Krawczyk miał zdecydowaną przewagę 
śnie w tych kategoriach, w których Łódź miała we wszystkich starciach. 
rezerwowych, zwycięstwa odnieśli reprezentanci w półśredniej OL;EJNIK już w n rundzie 
Szczecina zmusił ZASZTOFTA do poddania się. 

W kog~ciej przegrał MATECKI 1 to bardzo W średniej TRZĘSOWSKI w II rundzie wy 
szybko, bo już w pierwszym starciu przez tech. grał z MAGDZIARZEM przez tech. k, o. 
k. o. a nie mniejszy zawód sprawił MAZUR W póciężkiej PISARSKI chociaż górował 

w piórkowej, przegrywając na punkty. Oto wy wyrafaie rutyną, miał ciężką przeprawt z am
niki poszczególnych walk, bitnie walczą.cym WIERZBOWSKIM i zwycię-

W muszej KARGIER po żywej i ciekawej żył minimalnie. 
walce wygrał zdecydowalłie na punkty z NIEM W ciężkiej NIEWADZIŁ pokonał na punkty 
CZYKIEM uzyskawszy zwłaszcza w II i III agresywnego i ambitnego JANASKA. 

214,8 a dru~ Groń 20 i 20 mtr. nota 210,2 (m;zy 
scy z Wisły Zakopane). 

W klasie B na Krokwi pierwszym był Wa
wrytko J. (Wisła Zn.kopane) 37,5 i 39,5 ·nota 
210,4 a drugi Rój Ant. (H~. Zakopane) 3$,5 
i 39,5 nota 195;5. 

W kombinacji norweskiej bieg na. 12 kim. i 
skoki zwyciężył Al. I~owalski (Wisła Zakopa
ne) z notą 40,4 przed Wawrytko nota 52,13 i 
Rubisiem ttota. 60,63, 

starciu dużą przewagę. 1 W sumie łodzianie okazali sit zespoł<:>!l'l 
W koguciej MP,.TECKI już w pierwszej run- ' szym technicznie i kondycyjnie. 

W klasyfikacji drużynowej pierwsze miejsce 
zajął Harcerski Klub Narciarski Zakopane 
przed W:islą. Zakop;:i.ne, Związkowcem i SNPTT, 
Nagrodę główną puchar przechodni min, Skrze 

ZZK • 
I 

lep- szewskiego, który w roku ub. zdobyła drużyna 
Wisły Zakopa.ne w tym roku zdobył Harcerski 
Kl. Narciarski. Na zakończenie odbyło się wrę 
czenie nagród ofiarowanych przez min. Skrze
szewskiego, GUKI', gen, Mossora i Za.rząd :Miej 
ski m. Zakopane, YMCA zwyciężają -:o:-

w ligowych zawodach koszy-kówki . Juniorki LKS 
Rewanżowy mecz koszykówki o mistrzostwo Poza tym krakowska WISŁA grała wczoraj • . • 

ligi YMCA - TUR nie przyniósł niespodzian- ze ZGODĄ ze ś'fiętochłowic. Mecz wygrała przegrab z Pafawagtem 7 :9 
ki. Przez cały czas przewagę miała YMCA i WISŁA w stosunku 39:33 -(17:17). Wczoraj drużyna pięściarska juniorów ŁKS 
ani razu nie było momentu, który by wskazy. W WARSZAWIE odbył się mecz stołecznej I walczyła we Wrocławiu z juniorami Pafawagu. 
wa~ że końcowe zwyci~stwo jej może być za.- drużyny AZS z krakowskim AZS, Wygrała dru Mecz zakończył się nieznaczną przegraną junio 
grozone. żyna gospodarzy w stosunku 36:12 (21:6) ma.- rów ŁKS w stosunku 7:9. W poszczególnych 
• Na. ~odst.awie wyników uzyskanych przez ru:11 jąc przez cały czas gry wyraźną. przewagę. walkach uzyskano następujące wyniJ;ti w papie 
zyny łodzkie z WISŁĄ w KRAKOWIE spodzie . . rowej DEBISZ II zremisował z BERGIEREl\I, 
wano się daleko lepszej gry ze strony TUR i ~ POZNANIU odbył się mecz mieJsco~ch w nmszej GETLING przegrał z SA WICKIM, 
nieco słabszej YMCA, ale YMCA miała swój clruzyn ZZK - ~ARTA, Zawody przyniosły w koguciej KASPRZAK wysoko na punkty 
dobry dzień i przez cały czas przeważała, od_ zdecydowane zwycięstwo koszykarzom ZZK w przegrał z CZAJKOWSKIM, w piórkowej 
nosząc zasłużone zwycięstwo. Wynik meczu stosunku 4o: 23 do pauzy 18 :8• PIETRZAKA na punkty pokonał KUCHAR· 
37:25 (19:10) na kori:.yść YMCA. Punkty dla Po ostatnich rozgrywkach w tabeli mistrzow SKI, w lekkiej DE"BISZ po żywej walce w ład 
YMCA uzyskali tYLINSKI 16, BARSZCZEW- skiej nadal na pierwszym miejscu utrzymuje nym stylu wygrał z POPOWSKIM, w półśred
SKI 14, ULATOWSKI 4 i MACIEJEWSKI 3. się ZZK 11 pkt. przed łódzką YMCĄ 9 pkt. niej LUBELSKI przegrał na ·pr:mkty z JORDA 
Dla TUR. MIC_HALAK 14, S~O~ZKI 5, TUR (Łódź) 7 pkt. AZS (Warszawa), Wartą NEM, w ~redniej KIERUS pokonał POLAŃCZY. 
PAWLAK 4, SINCZAK 2 Rl!d7.1owa.h dobrze 1 WISŁĄ - po 5 pkt. AZS (Fraków) 3 pkt. KA również na punkty i w półciężkiej WIJ:l. 
EJJ\.lll i ZAJACZKOWSKL .i Z~oda lświetochłowice} 1 pkt> CZOREK . WYDunktował SMYKA . 

I 
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MIĘDZY ŻYCIEM A ŚMIERCIĄ Przygody dwóch bohater· 
skicb lotników polskich (147 

• 
I znowu szli niepowstrzyma·nie na-1 Przrczajony w bunkrach i żelazo-be· Pewnego dnia Mroczek dostał przy-I Długo stał front nad Wisłą, aż niespCI· 

przód. Zdobywali nowe wsie, nowe mia tonowych umocnieniach wróg od czasu krą wiadomość: Na•tasza zniknęra w ta- dzianie pewnego dnia rozbu~ziły żoł· 
steczka. Wszędzie Niemiec zostawiał do czasu wyrywał się ze swej kryjów- jemn-iczy sposób. Uczyniono wszystko, 'I nierzy nowe, niezwykle w dotychczaso 
zgliszcza i opustoszałe osiedla. Wresz- ki i jak dz,;1ki •zwierz próbował atako- aby ją odnaleźć, lecz naprómo. Zmar- wej ciszy,_ detonacje. Chmury dym:.i 
cie stanęli i front umacniał siq nad Wi- wać wojska radzieckie . Ale wszystkie twiony chorąży nie wierzył wprawdzie J wzbiły się nad stolicę, której mieszkań
słą. Przez d!ug:e dni panowała mar1wa takie wypady kończyły się z reguły sro w jej śmierć, ale sprawa ta n·ie dawara cy chwycili za broń. Patriotyzm ludno· 
cisza i tylko nocami, gdzie niegdzie roz motną porażką Niemców, którzy zosta· 1 mu spokoju i przez długi czas nie mógł\I ści dowódcy powstania chcieli wykorn· 
legałv się strza'iy. Niali 'la polu bitwy ca-ły swój sprzęt. sobie znależć nigdzie miejsca. stać dla w'lasnych celów. 

Pa~Sob~k~~y!!z~~~?~!e:z::i: okellll 111' a • na taf11· lodowe1· 
la, kładzie na s'.ół paczkę banknotów stu-

7.łoio\\;~~~e i Fr:J'":;~ki wiedz pa.n co znaczy t.ld'tr. I.w l"'f'"'k lt „ d -,,„ I KTH k ł 
uczciw~: człowiel• i dluiinik,. M~sz tu pan ~„ Zan.wa i i OW8'!· ssę. o po ina u. - po ona a 
~~i~;~~!~:000 złotych 1 

da, !UJ pan po-· Baildon, a Legia (\V-wa) Gwardię (Bydgoszcz) 
- Za. chwilem:kę •.• - odpowiada Frajer· LKS _ I\:KS (Mysłowice) 10:4 

.-ki. - Tylko przeliC7Ję, l{TH - BAILDON 10:6 . nym terenie przegrała, można więc 
przyjąć na pewno, że znalazła się już 
w puli f'.nalistów mistrzostw hokejo
wych POLSKI . 

- Po co się pan ma fa.tygowaćl - odpo. W rewanżowym rr:eczu hokeiści W KATOWICACH odbyło się spotka 
wiadl\ Sobe!t. -- Daj mi pain kwit na. 15-0llO ŁKS pokonali ponownie zespól KKS z nie krynickiego zespołu KTH - BAIL 
11

rt:vch i wsz3•~tko będzie ~, porządku. Mysłowic, przy czym zwycięstwo to DON. Gra prowadzona była początko-
.Takaś kobl~ta. przy;ozi ~we,kgo męża. do przyszło im znaczn:e łatwiej, niż pierw wo z obu stron dość nerwowo, ale w 

~z;pita1it. sza wygrana w Łodzi. drugiej tercji KTH zyskało wysoką 
W POZNANIU odbyły się zawody 

hokejowe pomiędzy śląską SIŁĄ lł 
miejscowym AZS. Wygrała SIŁA w 
stosunku 7:1. (2:0, 3·0. 2:1). 

- Cz:v p::ol\l mąt ma· plżarnęl - pyta. ple· Mecz ten wykazał, że drużyna lódz- przewagę, i zdobyło 6 bramek, które 
l1e1mia.rka. ka wraca do formy, poziom gry był już przesądziły o zwycięstwie. W ostat-

- Nie. PTOS7' pani~.. l)n ml'. ZR.palenie · 
~lcpi>-.i kiszki,. lepszy, afak kombinował sprawniej, a niej tercji lepsza była drużyna BAIL- l• ________ ... ____ ,..,,._9'1911! 

... * ... przede wszystkim kondycja poprawiła DONU. Dokqd dzt's' po' 1'dziemy 
Kino .. Jakaś przytulona, Jlark;i. Nagle sb- się znacznie. W przeciwieństwie do ło- W zespole krynickiem wyróżniH się 

chać kobiecy szept: ' dzin Slązacy grali słabo. Pierwsze przede wszystkim CZORICH i LE- PAŃSTWOWY TEATR \TUJSKA l'UL~KIEGO 
- Panie,„ Pa.n się posuw.:ł ~ daleko .. : dwie tercje upłynęły raczej bez wyra- WACKI, w BAILDONIE natom"'.ast tyl w Łod7..l, ul . . fara.na 27 

niech się pan bliżej przysunie' zu, chociaż łodzianie opanowali lodowi- ko STARZYŃSKI li. Bramki dla KTH Dzi§ 0 godz. 19·15 komedia Henryk:t Klei&t~ 
* * • l p. t. „ROZBITY DZBAN'' w przeklnn·óP. Z!"n· 

Owie ~~siadki roznia.~'1 Ją "" i;c'•odarh: sko i w aściwie zepchnęli przeciwnika uzyskali: CZORICH 5, LElVACKI 3 gniewa Krawczykowskiego. 
- Moja. pa,ni, niech mi pani 11oradzi co do obrony. W ostatn:ej tercji ŁKS I NO)V AK 2, dla pokonanych STA- Teatr Lalek „AB.LEK.IN" ul Piotrkowsk:>. 150 

imm zrobić, l\'ląż mój prowad7,i strasmie podyktował bardzo szybkie tempo i RZYNSKI 3, BOGDOL 2, WALCZAI{ tel. 258-99. · 
"':regularny t.ryb życia.. Na. .obi3;tl przycho- przeważał zdecydowanie. Najlepszym 1. Sędziował MICHALIK. W paszcze- Codziennie prócz poniedziałków o godi:. 17-tej 
rł7.i. n cz,~arteJ, a.czasem 0 piąt-<;J, .3 na, ~o- na lodowisku był wszędobylski l\:ROL. góinych tercjach 0:0 6:1 4:5 dla KTH .. DWA MICHAŁY i śWIAT CAl,Y" - Franta. 
lacJę (ł JedenasteJ w nocy„. J'lfowtę pąm- . • . . ' ' 
mam .,, nim utrapienie,.. Z Jego strzałow padły trzy bramki. NaJ TEATR „J'l1ELODRAM" 

- E, to 1nój prowadzi bal'd'f.o regutarncl większą ilość bramek zdobył I{OCZEW LEGIA - GWARDIA (Bydgoszcz) 5:1 ul. Traugutta 18 (gmach OKZZ) 

d · l Dziś o godz. 19.1::; sztuka postępowe;.;o pi3a. 
iycie: - cudzie.n~~~ wraca. clo c1om11 ululany SKI - 4. STARZEWSKI strzelił jedną \V By goszczy odbył się pó finałowy rrn amerykańRkiego Arthura Millera P· t. 

n tef famcj godnme.„. bramkę. Dla KKS bramki uzvskali mecz hokejowy o mistrzostwo ligi po- .SYNOWIE'', 

c:a: LiilCl\I IM -a ..... „.,,._ PĘCZEK, PLAZA, BOJAK i .TANuSZ między miejsc~wą GWARDIĄ a stołecz PANSTWOWY TEATR POWSZECHNY -- ...- .... --- ~ 

SZPJNALSKJ I GORZYNSIH 
w FILHARMONII 

Wielki koncert symfoniczny F'i:ilarmonii 
Miejskiej ·w Łodzi, w piątek„ 4 hm. godz. 
HU!'\ obejmie w swym program.P trzy arcy-
r'h:iehl: Karłowicza - Rapsodię Li~~\v~k;i ~w 
związku z 40-tą rocznicą tragic7.ncj sm1~rcj 

kompozytora), Chopina - Konccd. fortr,pi~-
nowy F-moll i Czajkowskiego - VI Sy:nfo-
nie („Patetyczną"). Solistą będzie ST ANI-
SŁAW SZPINALSKI. rtyryguj<> ZD'Z.ISŁAW 
GÓRZYŃSKI. Kasi"I Filharmonii czynna co-
dzknni<> od godz. 10 - 13, zaś w rl 11i'l kon-
cert u od 16 do rozpocz~cia koncertu. c'{(~ść 
hile!ów przeznaczoną dla członków ZwiilZ-
kńw Zawodowych, rozprowadza Wydz. Kult.-
Ośw. OKZZ (Traugutta 18). 'HO-k 

Pailstwowe Zakl:uły Przem:rsln Wttł· 
nianrr.o Nr. 4.J w Pabianicach p:is:w-
kują pracowników na stanowlsk:i: 

1) Kfl':.ltOWNJRA WYOZIAŁU 
ksi<:}!!'.ownścl i fimmsów 

ż} :RF.FEJłENTA SOC.lALNEGO. 

Z::łoszenia należy przysyła<" do WyT 
działu Per$onalnego, Pabi;mice, Armil 
Czerwonej 2. 341-k 

OGŁOSZENIA DROBNE 
www =w wwwwww !&FP - -

LEKARZE NAUICA 

Dr KOŁSUT ZOFIA, KURSY Stow:uzysze-
choroby kol1ieeie, akn- 11i~. Stcnngrnfów -
.<zerilł przyjmuj" . L6dź, Haszynistek . Zrtpis~·: 

Pint.rknwRka 70 tel. stenografia (biurowa), 
212-22 godzina 3-n PP· koresponc1encja, ma.w.y 

332g nopisanic, kRiQgowoś6. 

Zaottarowaeie nracy Kilińskiego 50 32!'~ 

:POTRZEBNA 
LOKALE 

porno~ 

rlnmowR. 6·go Sierpnia ZAMIENIĘ mieszka 
13 m. 3 2g nię 3 pokoje kuchnia 

ROZNE 
z wygodami, miwice 
na podobne L6c!ź lub 

DNIA 31. 1, zgubiono okolica wygodny do-
rlamski but czarny, jazd of. kierować Za· 
zwrot wynag-rodzę Pa I miana Pra«a Piot.rk<>w 
r ·ska 3 m. 5 3" J ska 5,), 308k 

CZEK. Sędziował Paruszewski (War- ną LEGIĄ. Drużyna warszawska wy- ul. fi Lislopdda 21 
szawa). kazała bardzo dobrą formę i nadspo- Dziś o godzi11ie 19.15 komedia Mid1ala Baluc 

Dzięki temu zwycięstwu hokeiści dziewanie łatwo wygrała to spotkanie kiego ,,KLUB KA w ALEBóW" z ościnnym 
występem Adolfa Dymszy, 

LKS zakwalifikowali się do półfinałów w stosunku 5:1 (1:0, 2:0, 3:1). Ponieważ IBATR KOMEDll 11(.-JZYCZNEJ „LUTNI.A." 
mistrzostw POLSKI, gdzie zm'erzą si~ rcwanżowv mecz odbGdzie się w WAR· 
dwukrotnie z Crncovią, która broni ty-1 SZA WIE 1 nie ma powodów do przy
tułu mistrza POLSKI. puszcze11. żeby LEGfA, itrając na włas-

I Poznaj Prasę 
ZWIĄZKU ADZl·ECKIEGO 

przyimuie prerunnerałę dzienników i czasopi m Z. S. R. R. 

ff. S. W. »PRASA« P~otrkowska 70 - K~lporta_ż .ti 

c&& -..w'"" Piotrkowska 98 - Ks1ęgarn1a ~ 
M 

l'intrkow,;ka ~4:1. 

Dziś o ~odz. 19.15 „BARON CYGAŃSKI" 

TEATR KAMERALl)IY DOMU ZOLNIERZA 
111. 0.i.SLyń~kłeqo 34 

Dziś i codziennie o i;odz. Hl.15 komedio • 
farsa E. Pietrowa „WYSP A POKO.TU' '. 

Teatr „OSA • • Traugutta L 
(w sall „Syreny") 

Codziennie o godz. rn,:10, w niedziel i święta. 
o 16 i l!l,:;o komedia muTyczna p. t. „PORW A 
:-iIE SABTNEK" ·z J_ Węgrzynem. Knsa czyn• 
na od godz. 10 bez przemy, tel. '.!72-70, 

tlWACIA nzrnn! 
Teatr Kukiełek B.. T. P. D. 111. N~v:-rot 27, 

tel. 160.07 codziennie pron pouiedziAlków o 
godz. 9.t.ej dla szkól „PINOK10'' w każdą 
niedzielę i święta o godz. 12-tej „CZA HO DZIEJ 
SKI KALOSZ·' - widowisko otw•uto 

KI N A AUdycie chopinowskie 
z sal koncertowych zapowiada rozgłośnia łódzka P. R. ~~~~tK _:P~~:g!·:~;/, I mia 

. BAJKA - „Słońce wschodzi'• 
Dział muzyczny rozgłośni łódzkiej Zofii Hulanickiej, Zbigniewa Szymono· GDYNIA - „Program Aktualności Kraj. i 

Polskiego Radia wystąpił z ciekawym wicza, Aleksandra Tarskiego, recitale Ziigr. Nr. 5". 
projektem audycji na rek bieżący. Dio· muzyki starej, transmisje z konserwa- HEL - „Wilki Morskie" 
rąc sob'.e za cel zbliżenie jak najszer- torium. recltale fortepianowe, skrzypco mJZ.\ - „Płomień Nowego Orleanu" 

d h l • k · · POLONIA - „Express .Moskwa • Ocean Spa 
szych mas słuchaczy o naszyc naj- we, organowe, a tow owe i sp1ewacze, knjny", 

większych artystów: kompozytorów i koncerty wymienne do Czechosłowacji, PRZEDWIOśi'."'IE - „Wielkie Nadzieje" 
wirtuozów opracowano na pierwszym audycje muzyczne· dla przodowników ROBOTNIK - „Dzwonnik z Notre Dame" 
planie żywe wydanie cizieł Fryderyka pracy, poranki symfoniczne dla świata ROMA - „Nauczycielka bawi się". 
Chopina. pracy, tygodniowe koncerty rozrywko- REKORD - „Kopci.uszek" godz. 16 

Audycje Chopinowskie, poprzedzone we, audycje z płyt poświęcone różnym „Elwira 'Madigan" godz. 1"· 
STYLOWY - „Młodość Tomasza F>Jiso•t~'' 

prelekcjami, transmitowane będą z sal kompozytorom i krajom ze specjalnym śWlT _ „Aktorka" 
koncertowych. Drobne natom:ast utwo uwzględnieniem muzvki radzieckiej. 'L':Ę:CZA - „Cygański Tabor" 
r:y cykliczne słyszeć będziemy mogli W roku bieżącym zostają też wzno· 1'ATRY' - „Biały Kieł" 
wprost ze studio. wione audvcje słowno - muzyczne w ·wrsLA - „Paganini" 

Prócz audycji Chopincw~k~ch, no~, o_µracowa:r:i'iu Bolesława Busiakiewiicza, ;~~~t~RZ ,~y.~~;~. Tabor" 

pro~ram muzyczny r?.zgł~sn1 ł?dz~le) c:eszą.c~ się, d?tychczas cgromną popu-, ZACHĘTA _ „Sen 0 miłości" 
zawiera: koncerty Marii \V1J•komirsk1eJ, larnosc1ą wsrod słuchaczy. (w) Dzieciom do łat 6·ciu wstęp do kin wzbroniony 
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